
JY*°

s. P E T E R S B U R G  V . S.d. 50 lipca. M i­
n is te r w o ienny obiaw ia proszącemu obywate­
lo w i now ogrodzkiem u z Grodzieńskiey guber- 
n i i  H irs ie  Jank ie low iczow i E lin ie ; źe ma bydz 
c ie rp liw y  i  czekać ob iaw ien ia  w gazetach o 
dziele iego w  rzeczy należności od skarbu 2o5o 
ru b li kop 28 za dostarczony w  roku  1808 pro ­
w ian t, bo K o lle g iu m  woienne w  k ró tk im  cza­
sie położy decyzyą względem iego pretensyi.

W IE D E Ń  d. 22 lipca. D z ienn ik  sg ty  
GG. Durosnel i F o u le r p rzyb y li do glówney kwa­
te ry . GD. R egn ie r ob io ł dowodztwo nad Sa­
sami, i  osadził Prezburg. M. Macdonald po- 
ciągnoł dla obięcia tw ie rd z y  Grac, i  musiał 
iuź  dzisiay onę osadzić. M. M arm ont X . Ragu­
sy obozuie ze swoim korpusem  na wzgórkach 
pod Krem s, Jm perator codziennie bywa na 
paradzie G w ardy i, k tó ra  nader p ięknie wyglą­
da. X . Jan L ich tenszteyn po powrocie z O f- 
fen b y ł przedstaw iony Im p e ra to ro w i. P rzy ­
n iósł on lis t własnoręczny Cesarza austr. G ra f 
W rb n a  G enera ł-m a ior ad iu tan t Cesarza F ran ­
ciszka k ilka k ro ć  w ieczerzał z Grafem Cham- 
pagny. Na brzegach D unaiu  zgromadzono sta­
t k i  kup ieck ie , k tó re  w czasie w oyny rozrzu ­
cone zostały; napraw iono ie i teraz ładuią drze­
w em , zbożem i  mąką. Codzień tu  iuź one 
przychodzą. W oysko całe stoi obozem. u

Dnia 17 i  18 X . L ich tenszteyn z rana by ł 
w  Szenbrun u Im pera tora . Negocyacye o pq- 
koy zbiiżaią się do końca. W szyscy iednostay- 
n ie  rozum ie ią  źe pokoy niezawodnie nastąpi. 
Podróżn i mówią źc na stacyach pocztowych z 
W ie d n ia  do M un ich  iuź przygotow ane są ko­
nie dla Napoleona. W noszą n ie k tó rzy  że Ge­
neralissimus A X . K a ro l odda w izy tę  Im pera to ­
ro w i Napoleonowi w  Szenbrun. X . L ic h te n ­
szteyn iezdz ił k ilk a k ro ć  do O ffen do Cesarza. 
Z  F rancuzkiey s trony tra k tu ic  zn im  marszałek 
pałacowy Duroc. Powszechnie spodziewaią się 
poko iu ; są tacy k tó rz y  wnoszą źe iuź zaw arty; 
lecz ostatnia ta  wieść zdaie się bydź zawcze- 
sną. H rab ia  Champagny codziennie iezdzi do 
Szenbrun, gdzie po k ilk a  godzin z Im pera to ­
rem  pracuie. Jm perator od dn i k i lk u  zdaie 
się w ięcey bydź za trudn iony : zam yka się czę­
sto i  długo z Sekretarzem  stanu M are t i  in ­
tendentem  woyska Daru. Jaki będzie skutek u k ­
ładów z Austryą, niewiadom o; co straci, zatrzyma, 
lu b  weźm ie, taiem nica. M ówią iż woyska austry- 
ackie i  francuzkie puydą do T u rc y i i  wspólnie w a l­
czyć będą. T o  iednak pewne, źe m im o zape­
w n ien ia  poko iu , francuz! n iezw ałn ia ią  n ic ze 
stopnia w oyny: osadzaią główne stanowiska, u- 
zbraiaią mosty, podnoszą szańce ita lew ym  brze­
gu dunaiu dla zasłony mostow pod  Ebersdorf 
i  one ciężką a rty le ry ą  osadzaią, toż czynią na

górze. Sem m ering, gdzie i f  czerwca woyskd 
n iem ieckie złączyło się z w łoskiem .

D. i 5 G. M ath ieu Dumas i  G. W im p fe rl 
podpisali umowę, na tw ie rd zy  k tó re y  Austryacy 
ustąp ili z Bareyt i Saxonii. X . Lobkow icz  ko-1 
mendant Drezna u trzym yw a ł się tam do d. 21  
niemaiąc żadnego doniesienia aź naresztę dn ia  
tego ustąpił. GM T h ie lm an  wszedł z w oy- 
skiem saskim do .sto licy p rzy  radosnych ok rzy - 
kach lud u— Po podpisanym rozeym ie nazaiutr£ 
d. i5  sasi, niewiedząc o zawieszeniu b ron i, po- 
ty k a li się z austryakam i i  świetną korzyść od­
nieśli w b itw ie  tey  na drodze z Prezburga do 
Marcheż zaszłey poległo 100 cesarskich na placu
0 4 oo poszło w  niewolą. Sasi 2 działa zdo­
b y l i— Gdy tak  iest w y łożony rozeym  wzglę­
dem Saxonii, piszą z M oraw ii cesarscy, że K ra ­
ków  będzie po wrócony A ustry i, p rzynaym niey 
doczesnie do podpisania pokoiu; ponieważ ar- 
ty k  u l 6 rozeym u pow iedzia ł, że w  Polszce w oy­
ska Z e ty  mą tę lin ią , k tó rą  dnia 12 osadzały: a 
K raków  podał się we 2 dn i pózmey to  iest d i 4  
Na mocy tego zawieszenia bron i w y tk n ię to  
lin ią  demarkacyyna m iędzy francuzam i a nu- 
stryakam i przez Pasau W aldk ie rchen , Scfiw ar- 
zeńau, Szwarżbah, Schelerau, Z w itau , W ischau 
Holitsch, S. loannę, Stampfen, P rezburg, K e n io  
Raab, Kadr men, s K reest i F ium e.

Francuzi pędzą ieńcow cesarskich do Frań-3 
cyi. M iędzy n iem i żnayduią się starcy od la t 
70 i  chłopcy od la t 15 . Są U kźc ludzie opalen i 
ciemnego ko lo ru , maią w zrok  dz ik i, i są p i l— 
n iey strzeżeni po miastach; żołn ierz re g u la rn y  
nocuie w  budach za m iastem . Pędzą także do 
F rancy i owczarnie cesarskie z H iszpan ii spro­
wadzone, z gatunku, M erinos nazwanego. P ro­
wadzą'do Paryża ciało poległego Generała Lasal- 
le  pod W agran. XV Xięstvvie S a ltzburskim  
zgroirjadża się 5o t. żołnierza francuzkiego i ba­
warskiego, iak  rozum ie ią  dla uspokoienia T y ­
ro lu . G. D ero i z L in tz  tam przyciągnoł ze swo­
ią dywizyą: m ów ią źe tamże p rzyydzie  d y w i- 
zya K ró lew icza  następcy tro n u  bawarskiego. 
Sam Xże L u d w ik  z L in c  przy iecha ł do W ie ­
dnia. G. W re d e  z dyw izyą  swoią nayduie się 
w  tutęysżych okolicach— X . Oels pociągnoł 21 
L ip ska  do H a lli.

T y ro lczyko w ie  chytrze  i  zd rad liw ie  postę- 
puią. N iedawno ich naczelnicy m a io r T ę ym e r
1 JHormayer w ezw a li radcę U tschrie ider do In -  
spruck. dla zawarcia ugody ze stanami ty  ro i 
skiemi. Szczęściem ostrzeżony przez lis t bez­
im ienny  o zasadzce, niepoiechaŁ Skutek po­
kazał źe n ie m y ś łili sczcrze uspokoić się; bo 
k iedy  d. 16 posłano im  zrobioną d. 12 pod Znaym  
umowę, odpow iedzie li iź iey w ie rzyć niem o- 
gą, źe ten  rozeym  na ich  oszukanie iest w y *
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naleziony, azatym ośw iadczyli że niepusźczą 
woysk austr, k tó re  podług umo wy ustąpić by- 
y  pow inne, tegoż czasu postanow ili uderzyć 

i d .  17 oraz 18 u czyn ili to, lecz nieszczęśliwie, 
bo z klęską odparci zostali.

W  Xięstvvie Fułdeńskim  kupa uzbroionych 
ło tro w  po większey części w  maskach, rozbiia- 
ła po drodze officerow  francuzkich i  rabowa­
ła  w ozy do a rm ii idące. A X . W irz b u rs k i Fer­
dynand rozkazał oczyścić okolice. Azatym ia- 
zda przebiegła gościńce, odzyskała w ie le  zabra­
nych rzeczy 1 samych rozboyn ikow  rozpędzi­
ła. X . Abrantes odebrał pos iłk i: dziś ma głó­
wną kwaterę w Bareyt: G. DesPeaux prowadzi 
do mego G t. korpus. Lubo  zb liży ło  się do po- 
ko iu , meprzestaią francuzom ciągnąć pos iłk i ze 
F rancy i: oddziały od 5 oo, 1000, i  3 t. ludu bez 
p rze rw y  przychodzą do Austry i. M aytkow ie fr: 
do nas pospieszaią. Cesarscy wzaiem nie, iak 
słycbac nakazali w  Czechach nadzwyczayny za­
ciąg; k tó rzy  niemaią ziem ney osiadłości, do 
woyska póyść muszą. T rw oga  w ie lka  wszyśt- 
k ich  przeieła, W ypada 1 z dwuch ludzi: ie ­
den w  domu zostaie a drug i do woyska idzie, 
lo l ic y a  gw ałtem  w ype łn ia  rozkazy dworskie, 
bierze z kosciołow nawet: niewiadom o na czym 
się zakończy przedsięwzięcie tak  gwałtowne. 
Doświadczenie iednak nauczyło że lud  nowo- 
zacięzny ше iest w p ra w n y  do boiu i  małą po­
moc czym ; m ilicya  węgierska złożona zkąd- 
mąd z lud z i walecznych, wszędzie pierźchała.

Z rob iono wyciąg z dzienników  francuzkich 
dla w yrachow ania s tra ty  cesarskich w  tey  woy- 
n ie . Podług tego w z ię li francuzi od początku 
kam pan ii do d. 2 1 czerwca b itw y  Eslingskiey 
77065 ieńcow, 584  dzia ł, 5 o chorągwi, 1000 
wozow  prochowych i 3 t . bagażów; a 26 5 5 o 
poległo. Od. tego czasu do zawieszenia broni 
po egło na placu oprócz liczby  zabitych pod 
E nzersdorf 1 W agrau 3 t. ludz i, poszło w n ie - 
wolą 27100 а i 2 t  rannych wzięto, tudzież zdo­
byto  dz ia ł 52  i  l8  chorągwi. S trac ili więc 
austryacy od 9 kw ie tn ia  k iedy przeszli za In n  
do Bawaryi do 12 l i pca l 4 6 o 65 ludz i, 636  dział, 

c lo ią g u i, całą Austryą, S tyryą, K a ryn tyą , 
K a rm o lę , K roacyą część W ęg ie r m iędzy Duna­
jem  a rzeką Raab leżącą, i  w ie lką  część Mo-
ra w n , oraz p raw ie  cale obie G allicye__

G. R egm er b y ły  m in is te r neapolitański, do­
w odzi sasarm. X .  Pontecórvo ob io ł komendę 
gw a rd y i im pera to rsk iey  n.aiąc onę odprowa- 

do F rancy i. M. Bessieres Xźe Js try i le ­
czy się z rany, którą odniosł w b itw ie  pod VYa- 
gran,^ Szpitale francuz kie są nader wygodnie 
po lo zone, 1 porządnie urządzone. Jedni w  Ba- 
den uźywaią kąp ie li tn inera lney; drudzy do zdro­
w ia  przychodzący bawią się w  ogrodach; in n i 
w  gmachach wygodnych pomieszczeni wszelką 
pomoc 1 opatrzenie maią. M iasto W iedeń  da­
ło  na bandaże 5 o t. łokc i p łó tna— G. Dumas 
iest szefem sztabu generalnego W . a rm ii pod 
rozkazam i m aior generała B erth ier: a razem do­
strzega w ype łn ien ia  w arunków  zawieszenia bro­
n i K ró l westfa lski baw i w  Kassel. W oysko 
Westf ciągnące do Bremen na brzegi morza 
północnego odebrało rozkaz przeciw ny: azatym 
w roc , Się do W e s tfa lii —  Poczta na praw ym  
brzegu D unaiu do W io ch  przywrócona. W ie ­
deń w ie lk ich  doświadcza teraz wygód maiąc

kray dla siebie ze w szystkich: stron otwarty; 
wszakże ztąd n iew o łno iechać na brzeg le w y  
przez mosty buduiące się pod T abor, ale trze ­
ba udawać się przez mosty pod Ebersdorf o  
m ilę  nizey W iedn ia . Zamek ten pam iętny be- 

w  potomności: w  n im  Napoleon tak d łu ­
go m ia ł główną kw aterę; z niego wyszedłszy 
cios zadał a rm ii cesarskiey. Zam ek ten zbu­
dowany by ł przez Cesarza Rudolfa 2, opasany 
iest tosą: ro ku  1629. w  n im  nam io t Sułtana So-

mana był .rozpięty w czasie oblężenia tey  sto­
l ic y .  1 eraźmeyszych czasów ten zamek b y ł 
składem A rty le ry i—  Przechadzka na F ra te r iest 
wolna; c iekaw i p rzypa tru ją  się b a te ry i z k tó ­
rey  bombardowano stolicę, posyłaiąc ku le  na 
domy samych p rzy iac io ł w oyny—  P rzypom ina­
ją słowa Napoleona na początku kom panii w yrze ­
czone, iż Ba w ary  a odtąd niebędzie się lękać na- 
lazdu od A ustry i, azatym daią miesce" do zga­
dywania środkow, k tó rych  Nopoleon w ty m  
celu uźyie, ażeby Austrya niemogła napotym  
zaszkodzić— .

P A R Y Ż  d. 24 lipca. Śpiewano po wszy­
stkich kościołach tey  sto licy uroczyste T e  Deum  
za odniesione zwycięztwa pod Enzersdorf i  W a - 
gran. Na nabożeństwie w  kościele m etropo­
lita ln ym  by ł A rcy  kanclerz Cambaceres, A rcy- 
podskarbi Le b ru n , m in is trow ie , dygnitarze i  
wszystkie w ładze paryzkie. Znaydow ali się na 
uroczystości wszyscy b iskupi oraz kardyna ło ­
w ie, M aury, L u d w ik  R uffo , Fabrycyusz R uffo 
Zondadari 1 Bayonne. Gwardya paryzka sta­
ła  uszykowana w  p rz y s io n k u , a n iezliczony 
tłu m  ludu m ieścił się w nawie. W ieczorem  ca­
łe miasto było oświecone— Spodziewamy się iź  
to zw ycieztw o zakończy tę woynę. Jm pcra to r 
me ma pow rócić przed podpisaniem pokoiu.

Józet Napoleon k ró l hiszpański w podróży 
do pro  w in  cy i  po łudn iow ych b y ł p -zy ię ty  nay- 
m ilszym  sercem przez obywatelo ,v. W śzysćy 
wszędzie naprzód w ycho dz ili zda ltka  sp«,tyka­
jąc monarchę: wszyscy oświadczyli chęc poko.
iu . D. 9 b y ł xv Таіаѵега dęl i  R ^ in a c  oglądał
korpus M. V ic to r X . Bellur.o i  mzdę G. L a - 
to u r Maubourg; znalazł woysko naylepszych 
myśli, dobrze opatrzone, należycie urządzone.

12 pow róc ił do sto licy, i zmieszał dom y- 
sly niechętnych, k tó rzy  g łos ili o niebezpie- 
czenstiyach, na iak ie  się m ia ł narazić: zaw stydz ili 
się w idząc K ró la  i  gw ardya w naylepszym 
stanie. O bywatele są spokoyni i  pe łn i nadziei 
w  czynności nowego rządu— Możeby k ró l nie 
p o w ro c ił tak rych ło  gdyby Jego przytom ność 
była potrzebną na po łudniu; lecz po w ie lu  u- 
siłowaniach poznał źe GG. Cuesta i  Venegas z 
rokoszanami postanow ili n iewdawać się w 'roz­
prawę, lecz nocą wypadać na rabunk i, a we- 

k ry ć  się w  górach. K o m ite t angielski 
W S ey illi, iun tą  nazywąiący sie, przepisa ł 
tę drogę rostropności angielskiey. P rzyk ład  
Blaka, k tó ry  we 22 t. b y ł porażony przez 6 
t. nauczył źe niemożna stanąć do boiu p rze- 
c iw ko francuzom.

G. Bonnet poraziwszy w  A u s try i korpusy 
Ballestaros i  M arguesillo, g rom i sczątki zbóy_ 
cow po górach tu ła iących się, k tó rzy  rabow a li 
po wsiach i  kościołach, w ydzierając mieszkań­
com żywność i  bogactwa. Zabiia ią on i bez 
litośc i i  palą wszystkich tych , k tó rych  posą-



cJzaią o przychylność dla francuzów, Bellestros 
obozuie teraz w Lanes. G. Bonnet stoi w  9 , 
Y incen t dela Barquera zasłaniając tę stronę A- 
s tu ry i. B a ta liony  piechoty rozpędzaią po gó­
rach ło tro w  i bandytów, z korpusu M arąuesil-
lo. Na ich czele są, spokojnego powołania m n i­
chy, k tó rzy  m undur w z ię li zrzuciwszy habity. 
Poprowadzono do F ra n c ji 822 ieńcow; ty leż 
d rug i raz pó jdzie : w ie lu  znich p rzyym u ie  siu 
żhę u francuzów; m ianow icie z reg im entu Xię* 
źney i  Hiszpańskiego m uzycy oraz ch iru rgo ­
w ie  zaprzysięgli Im p e ra to ro w i— M argrabia la  
Romana kazał palić wszystkie wsie, k tó reby  
n ie czyn iły  odporu w o jskom  naszym. Ztąd czy­
nią uwagę pisma nasze o srogości wodzow nie­
przy jac ie lsk ich ; k tó rzy  niesłychanynj w  dzie­
łach sposobem wydaią woynę niesczęśliwemu 
ludow i; kazą on i bezbronnym walczyć prze­
c iw ko żo łn ie rzow i. W odzow ie  tacy, są potwo­
ry  srogie, niemogący bydź cierp ianem i w  ża­
dnym tow arzystw ie  lu d z i— G. Y e rd ie r popie­
ra siln ie oblężenie G ironny; iuź w d a rli się fran­
cuzi do miasta i  na ulicach walczą; lada mo­
m ent podda się tw ierdza i  iuź niepozostanie 
rokoszanom żadnego schronienia w  K a ta lon ii.

Pisma nasze zastanawiają się nad korzy­
ściami rezeym u pod Znayrn zawartego. Zyska­
ne tw ierdze Gratz i  Sachsenburg zaręczyły spo­
ko jn e  posiadanie Austry i całey. Oddana tw ie r ­
dza B rin  zasłania W iedeń  i  cały brzeg lew y  
Dunaiu, oraz zapewnia francuzom  kom unika­
c ją  z W ęgram i a przecina Cesarskim w ie lką 
tam drogę. Ustęp z T y ro lu  woysk auśtryackich 
najw iększe przyniesie korzyści dla ludzkości; 
bo  za usunieniem przyczyny, skutek ustać mu­
si: azatym upadnie woyna niesczęśliwa w tey 
stronie. Saxonia bezpieczna od naiazdu uzbro­
ić  się może na dalsze wypadki. Rozeym ten 
podobny do ty lu  innych przyniesie n iem ylń ie  
pokoy pożądany. Zmieszane będą angielskie 
p lany. N iedawno Jan B u li z dumą wspom i- 
naiąc w ie lką w ypraw ę py ta ł się , iak ie  k ró le ­
stwo będzie iey zdobyczą? „  Lecz ich bohatyr- 
skie czyny dotąd skończyły się ty lko  na zdo­
byciu słabey, m ałey i  nic nieznaczącey wyspy 
na brzegach Neapolu. Dziwną iest rzeczą w 
tey w o jn ie  źe k iedy anglicy ruszy li z posiłkiem  
dla Austryi, ta w  tym że dn iu  najw iększego cio­
su doznała i ostatnią nadzieię straciła. Na od­
ważenie b itw y  p rzeg rane j pod W agran, An­
g licy  stawią zdobycie wyspy Jschia: lecz szali 
nieprzewaźą, i poko iu  zbliżonego niecofną. 
Chociażby niepojętym  w p ływ em  iescze t r a f i l i  
woynę zapalić; niedługo cieszyć się będą: prę­
dko rozrzucone sczątki w  Czechach, M o raw ii, 
W ęgrzech, iedne po drugich zniszczone będą 
przez złączoną siłmassę— Mar: Bernadott przez 
Strazburg do nas przeieźdźał.

K O P E N H A G A  d. 24  lipca* K ładn iem y 
cialszy ciąg k o n s ty tu c ji seymu szwedzkiego w  
Sztokolm ie uchw a lone j —  Na nadzwyczajne 
przypadki naznaczają się dw ie summy, iednak 
k ró l n iew przod może otw orzyć assygnacyą sta­
nów  do banku narodowego i  za nią wziąć sum­
mę, az po wszystkich kościołach ogłoszone bę­
dzie zwołanie Seymu. Bank zostaie pod gwa­
ra n c ją  stanów; bez ich  zezwolenia K ró l n ie­
moźe zaciągać d ługiow , ani przedawać dóbr ko­
ronnych, an i one zastawiać, ani menniczney sto-

(

РУ odmieniać. Żadna część państwa niemoźe 
bydz od ciała oderwaną. Żadna odmiana w  
konśty tucy i uczynioną bydź niemoźe bez zezwo- 
len ia  kró la  i  stanów. M iędzy pierwsze zasa­
dy państwa, policzą się ta konsty tuc ja , porzą­
dek sejm owania i  wolność druku. Prawa cy­
wilne,, krym ina lne  i duchowne mogą bydź od­
m ienione wspólnie przez Stany i  kró la . T łu ­
maczenie praw a przez kró la  czynione ulega 
rozb io row i seymu i  może bydź zn ikczem ńio- 
ne. Jeżeliby K ró l w yiecha ł s k ra iu  i baw ił 12 
miesięcy za granicą; rada może zwołać stany; 
i ozna jm ić  o tym  kró low i ; a ieźe liby iescze 
K ró l zw leka ł śwóy pow rót, Seym moccn iest 
obrać środki rządu iakie za p rzyzw o ite  osądzi; 
toż samo rozum ieć się ma o przypadku niem o­
cy króla pom ieniony czas trwaiącey. Jeźeli- 
by K ró l um arł i  zostawił następcę iescze ma­
ło letn iego, tedy rada stanu zwoływa seym, k tó ­
ry  naznacza opiekunów, chociażby iacy b y li 
testamentem kró lew skim  wyrażeni, i  im  rządy 
powierza. Maloietność K ró la  kończy się w  z i \  
roku, wszakże maiąc la t 18 wchodzi do rady  
i ma głos radzący lecz niestanowiący. G dyby 
rada stanu niezwołała seymu, tedy mogą to u - 
czynić reprezentanci stanów w sto licy bawiący* 
Stany m ieć będą swego Kanclerza spraw ied li­
wości i G. skarbu, k tó rzy  mieć będą dozor nad 
adm in is trac ją  sprawiedliwości i  skarbu; z mo­
cą oskarżenia przestępnych w trybuna le , z wła-* 
dzą przezierania aktów , i  zprzyw ile iem  powo­
łania przed sąd se jm ow y tych  sędziów k tó rzy - 
by oczewiście prawa przestąp ili i  kogo n a ży ­
ciu, honorze, wolności, i własności skrzyw dzi­
l i .  N ik t w yroku  sądu sejmowego zm ienić n ie 
może; Król ty lko  w ładny iest karę odpuścić lub  
zm niejszyć. Seym wyznaczać będzie deputa- 
cy<ł na rozpatrzenie postępków sędziów se jm o­
wych, a ieżeli oni okażą się n iegodnem i, usu- 
n ien i będą z połową pensji. W olność d ruku  
zupełna; lecz auto.rowie, ieżeli d ruku ią  bez po­
zwolenia kom ite tu , odpowiadają za pismo, k tó ­
reby przeciwnem znaleziono dobru narodowe­
mu. Seym trw a  5 miesiące; a ieźe liby d łuż­
sza tego wypadała potrzeba, stany maią p ro ­
sić u kró la o przedłużenie, a K ró l odm ówić 
niemoźe. Posłowie na seym, są n ie tyka lnem i, 
osoba ich iest święta i  nieulega żadney odpo­
w iedzi za opinie; i  n iesprawuie się ze swoich 
czynności ieżeli cały stań lub  przynaym niey 
pięć szóstych części w iny  iego nieuzna. Urzę-' 
dn ik  posłem obrany bydź niemoźe.

Xźe K  rys ty  a n August Sleświcki - holsztyń­
s k i-  Sonderburg- Agustcnburg, iednom yślnie 
przez seyrn następcą tronu  szwedzkiego w ybra­
ny został W  radzie rozdwoione b y ły  zdania 
ty lk o  względem czasu k iedy  ten X źe m ia ł bydź 
obrany i w yk rzykn io ny , te raz li czy poźhiey? 
Za większością stano! K ró l, azatym p rze łoży ł 
se jm o w i pobudki, które skłaniaią do w yb o ru  
tego Xiąźęcia. Pochodzi on, m ów ił K ró l,  z te ­
goż samego domu, z którego Szwecja ty lu  m ia­
ła  kró lów . P rzyw iązanie ludu szwedzkiego do 
tego domu iest rę ko jm ią  m iłości dla tego X ią -  
zębia i  iego następców. X iąźe doświadczony 
w  niebezpieczeństwach w oyny, um ie ważyć swo­
ie życie dla ra tunku  o jczyzny; nauczył się o- 
bok tego brzydzić się woyną z płochości przed­
sięwziętą. Jest iuź w  tych  latach, w  k tó rych



ta tw o rozróżn ić może prawdę od pozoru, i  pod- okrętach w ie lka  zaraza pannie. Cała K a lab rya  
chlebstwem  pogardzić. Przyszedłszy ze stanu spokojna; żaden nigdzie rozruch niepow sta ł, 
uległości do m onarszej w ładzy, um ieć będzie m im o usilncści ang lików  do zapalenia buntu.

Zdobyciem  wyspy Jschia i  P rocida mogą prze-*cenić lu d z i i  siebie znac, oraz zasłużyć po­
tra f i na miłość i  upowaźenie. Będzie on wspar­
ciem i  pomocą k ró lo w i w iek iem  obciążonemu. 
D a ł on dowody swoiego sposobu myślenia u- 
czyn ił k ra io w i w  n a jg ro ź n ie js z e j potrzebie 
tak ie  posługi, k tó re  pewnym  są zakładem iego 
przyw iązania  do narodu. N iepodleg ły w p ły ­
w om  innych  mocarstw tym  więcey będzie wdzię­
czny za koronę, im  m ocniey iest przekonany 
źe oną bez w ie lk ich  p raw  z dobrowolnego w y­
bo ru  bierze. Oprócz w ie lu  pow-odow, k tóre  
tru d n o  w ym ien ić , okoliczności teraźn ie jsze w y ­
m agały koniecznego zapewnienia tronu.

Z łoży łem , p rzyda ł K a ro l i 5 , dokładną w ia­
domość dzie iow  od roku  1800 zaszłych wzglę­
dem stosunków Szwecyi z obcemi mocarstwa­
m i. Chciałem ażeby potomność, k iedy  wyga­
śnie pamięć c ierp ien ia  naszego, mogła dosko­
nale sądzić o swoich przodkach, k iedy  o ich  
klęskach wspomni. Z  autentycznych papierów' 
w idz ieć będą następcy nasi, że ani duch stron­
ny , ani interes p ryw a tny , ani zemsta, p rzy ­
p row adz iły  odmianę dzisiejszą; lecz źe do n iey 
potrzeba praw dziw a znagliła g o rliw ych  obywa­
te low .

A M S T E R D A M  d. 29 lipca. Podług w ia ­
domości z Lo ndyn u  G. W e lle s le y  m ia ł główną 
kw ate rę  w  Alcantara, G. Beresford b y ł w  Ba- 
daioz, G. S ile iro  w  pó łn o cn e j P o rtu ga lii czy­
n ił.  W ie lk ie  deszcze opóźn iły  ciągnienie woysk 
sprzym ierzonych przeciw ko francuzom. M. Ney 
Oddalił się podobno do M a d ry tu , A ng licy  g ło­
szą w ie lk ie  korzyści austryakow  nad francu­
zam i iednak niespodziewaią się ażeby Cesarz 
m ógł sczęśliwie zakończyć tę woynę.

W  H o lla n d y i powszechnie rozpraw uią o 
w oysku narodowym  do którego obywatele ca­
le  niemaią ochoty. Z tąd rząd w ystaw nie wszy­
stko coby ty lk o  mogło ho lendrów  zachęcić do 
służby lądowey. G rozi w ięc raz lądowaniem 
A ng lików , d rug i raz konskrypcyą; inne pisma 
publiczne wystaw uią k lęski i  hańbę, gdyby sa­
m a Hollandya niemogąc od naiazdu obronić się 
szukała u  obcych wsparcia i  pomocy. W szak­
że na ten  ro k  niepotrzeba dla dopełnienia re ­
g im entów  nad 6000; iednak i  tę liczbę trudno  
znaleść gdy zapału w  m łodzieży niema.

R Z Y M  d. 16 lipca. O jc ie c  S. w yiecha ł 
z  tey  s to licy  p a rtyku la rn ie  s konwoiem , podo­
bno iuż do F rancy i, na mieszkanie w A w e n io - 
nie. Bez żadney cerem onii p u b lic z n e j prze- 
ieżdżał przez F lo re n c ją  i  Genuę— Konsulta za­
b ron iła  surow ie pod karą kon fiskaty duchownym  
ka p itu ło m  i  w sze lk im  pub licznym  zgromadze­
n io m  wycinać lasy, i  w ie lk iego  drzewa uży­
wać; toż przedawać i  zabiiać byd ło do up ra ­
w y  r o l i  potrzebne słowem niew olno trw o n ić  
niczego co ty lk o  należy do dobra publicznego.

Oblężony zamek Jschia m usiał nakoniec 
poddać się anglikom. Załoga wyszła z hono­
ra m i woysko w em i*, lecz idz ie  w  niewolą i  do 
w ym ia n y  zostawać będzie w  Malcie. Na obu 
wyspach n ie b y ło  w ięcey żołnierza nad 1000; 
a ang lików  wysiadło 8 tysięcy. Słychać iż  na

szkadzać handlow i sto licy, lecz inney  żadney 
szkody niesprawią. N eapolitanczykow ie pała- 
ia chęcią okazania swego poświęcenia się dla 
k ró lu  te raźn ie jszego ; k tó ry  sprawiedliwością 
swoią p o tra fił wszystkich do siebie przywiązać.

K R A K Ó W  d. 10 sierpnia. N ieustaią 
o fia ry  obywatelskie: kupcy tey  sto licy z ło ży li 
44982 zł: miasto w łasnym  kosztem u trzynm - 
ie  załogę: w łaściciele da li bezpłatnie 100 wo- 
ło w  i  stosowną ilość chleba, wódek, w ina i  ia- 
rzyny-—Uroczystość zatknięcia orlo  w  fr : pona­
w ia  się po miastach co raz w  innym  kształcie. 
L u b lin  da w niey zaprzysiągł w ierność ; Radom 
poźniey to uczyn ił; K ra kó w  niedawno te ślu­
by w yp e łn ił; teraz spe łn iły  to Siedlec, Żele­
chów i  Zamość niesczęśliwy, w  k tó rym  n ie­
przy iac ie l niemogąc się obronić, 4 5 1 dom ow 
spalił. W szędzie z całą okazałością obchodzo­
no w ie lką  tę ceremonią obięcia possesyi na 
im ię  Napoleona. Starodawne cechy sta ły obok 
nowo zaciągnionego woyska; chorągwie p ie r­
wszych, ieszcze za dawnych czasów sprawione, 
ro z w iia ły  się w  dz iw ney sprzeczności z nowe- 
m i znam ionami drugich. Sczegulniey zwraca­
ły  oko p u łk i X c ia  Konstantego C zarto rysk ie ­
go i  Zamoyskiego ordynata nowo porządnie 
form uiące się. Grom dzia ł, o k rz y k i radosne, 
głośne m odły, m ow y, kazania, illum inacye , t łu ­
m y ludu  różnego stanu, składały uroczystość 
dnia przysięgi w ierności w  rozm aitych szcze­
gółach wydaną—

W arszaw a,M od lin ,З ігоск z n ie m nie jszą oka­
załością obchodziły zwycięstwa nad Cęsarskie- 
m i w  te ra ź n ie js z e j woynie. W szystk ie  wstadze 
cyw ilne , całe woysko duchowieństwo w  rozm ai­
ty m  względzie św ięc iły  tę uroczystość. R ezy­
dent francuzk i Serra w yda ł bal spaniały. P u ł­
ko w n ik  N e jm a n  w  Serocku w ys ta w ił obeliszk 
ozdobiony tro feam i i  stosowne mi do oko liczno­
ści napisami. Szczegulniey zastanawiały uwagę 
now o uformowane woyska; iako p u łk  now y 
l  is ty  Siemianowskiego, iazda i  gwardya Ł o m ­
żyńska, w eteran i, gwardya warszawska. T e a tr  
o tw a rty  bezpłatn ie dał stosowne sztuki. Oświe­
cenie domow powszechne było.

R Y G A  7 sierpnia. Z  w ie lu  m i esc donoszą, 
że pokoy iuż  podpisany: źe Austrya ustąpiła 
Saldzburg , Pomorze A drya tyck ie  i  G allicyą, 
źe oraz ma zapłacić 200 m ili.  franków  kon ­
try b u c ji.  W  Dreźnie odebrano przez sztafetę 
doniesienie o podpisaniu iak oby poko iu  d. 26 
lipca. Austrya ma dadź 60 t. woyska na w y ­
prawę do T u rc y i i— Nakoniec w ie lk a  w ypraw a 
angielska tak  długo zapowiedziana uderzyła  na 
b rzeg i H o llandyi: naieźdźaią ang łicy  w yspy Ze- 
la n d y i, gdzie liczna f lo tta  fr : wFlessyndze stoi: 
zewsząd w ięc przec iw ko n im  ruszono wroysko—  
X źe  Óels nałożywszy w ie lką  k o n try b u c ją  w  
L ip sku  poszedł do B runśw iku , gdzie m ia ł k rw a ­
wą rozprawę: zewsząd ruszy ły  się woyska na 
osoczenie iego,

D O D A T E K .
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D  O G A Z E T Y  K  U  R  У  E  R  A  L I T E W S K I E G O  

w  W I L N I E  dnia l i ,  S ierpnia, R O K U  i8og.

Krzem ien iec 17 lipca. G ym naz ium  w o ły ń s k ie  m ia łd  
szczęsc.e oglądać O  X iąźęc ia  A dam a C zarto ryskiego 
k u ra to ra  nauk w ydz ia łu  w il ń : i  cieszyć się p rzy  tura uością 
iego do d. 7 lipca przez dn i śiedm . Od pierwszego p o ­
czą tku  ustanowienia te y  celnieyśzey szko ły * b y ło  nayw a- 
źuieyszdtn i  iedynem iey  usiłow ań p rzedm io tem , aby md» 
g ł 1 przed wyższą w ła d zą  e d u ka ryyn ą  okazać w praklyoe 
zaprow adzony now y p lan  nauk, a zdanie o dogodności i  
po ży łkach  iego podadź św iatłem u doświadczeniu pustępkii 
u«’zącey się p od ług  tego planu m ło dz ie ży . R aczy ł X iąźe  
k u ra to r  ■ ca ły czas baw ienia się swego w  K rzem ieńcu  po ­
św ięcić tak iem u  dośw iadczeniu poslępuiąr p, ządkieiri klass 
i  kursów  we W szystk ich  naukach i  t.m ieięinosciach. U cz­
n iow ie  n a jp rz ó d  czterech pierw szych klasS zdawali sprawę 
z nauki p ięciu ięzykó w  i  po w y łożonych  praw id łach  o gó l­
nych  g r m a ty k i, p ra w id ła  szczególne każdego ię/.yka ob­
jaśn ia li tłoinac zeniem, a w  zadawanych sobie w ie d n jm  iężyku 
w y ią tk a c h  do p rzek ładu  na inne ięzyki dow odzili możnością 
ła tw o śc i i pospiechu uczenia się podług tego układu k ilk u  
języków  razem. Po nauce ięzykow  doświadczani b y li 
u czn iow ie  s począ ikow ey ieogra fii, nauki mor.dney i a ry t­
m e ty k i, a w klassie c /w a rte y  co do le o m e liy  1 z czterech 
p ie rw szych  x iąg  Euklidesa. W  kursie p ie rw szym  popisy­
w a l i  się uczn iow ie  z dalszego ciągu Jec-m t i y i  Euklidesa, 
z T ry g o n o m ć try i p ła s k ie j z zastosowaniem do w ym ia rów * 
w  A lg ie b rze  s ca łey nauki o funkeyach i zrów nańiach 
A lg i 1 .ra ić  cnych, z L o g ik i, w y m o w y , G eogra fii i  Bis to ry  i 
s ta ro ż y tn e j. W  kurs ie  d rug im  naukę teg-.roczną F iz y k i 
o p ow ie trzu , wodzie, eh k tryczuusc i, magnetyzmie i św ie­
tle- tw ie rd z a li doświadczeniam i, w  k tó rych  rob ien iu  op isy­
w a li narzędzia  i okazyw ali na leżytą  w praw ę ich używania. 
Z  nauk m atem atycznych tłu m a czy li dalszy ciąg A Ig ie lny
0 funkeyach  przestępnych i  Ie o m e ttyą  J iu il krxyw ’ych po­
rządku  d; ugi go. W  w ykładzie  nauki E ko n o m ii p o lity c z n e j
1 w ym o w y  czy ta li ro z p ra w y  i  tłómaezenia w łasne j pracy* 
W  kursie trz i cim  w C h i m ii dośw iadczani b y li uczniow ie 
z nauk i o metallach i  C h im ii organiczney roslinuey* W  
popisie z l ite ra tu ry  czy ia li tłum aczenia  i m o w y  układu swo­
jego. W  lekc jach  dodatkow ych uczn iow ie  zdaw ali spra - 
węj z początków  lite ra tu ry  francuski, y, z ię/.yka greckiego 
i  lite ra tu ry  g reekiey, czy ta li n a jda w n ie jsze  na kam ieniach 
i  m edallach w y ry te  napisy greckie, p o ró w n y w a li p isownią 
i  w yra zy  różnych  w ieków , z l ite i a tu ry  R ossyyskiey rów  
nie o ryg ina ły  S łow iańskim  charakterem  pisane od 6od 
la t czy ta li i  p o rów n yw a li uczn iow ie , z ięzyka  Angielskiego, 
z g ram a tyk i powszechney i  B ib lio g ra fii. U czniow ie  h i c lia -  
n ik i p ra k ty c z n e j z m iast J inp cra to rsk ich  i  in n i na koszcie 
obyw ate lskim  W te y  Szkole u trz y m u ją c y  się okazali ło d  
posięp sw óy w ciągu dwóch la t z całey a ry tm e ty k i i  cel - 
n ieyszych podań Ic o m e try i ze wszystkich x ią g  Euklidesa 
z zast sowatiiem  do p raktycznego obrachowania pow ierszchn i 
i  b ry lo w a ło ś . i  wszelkich f ig u r  ieom etrycżnyc Ы 2re w y ­
łożono  p ierwsze fundam enta M e ch a n ik i p raktyczney^ ob­
jaśn ia li W tłum aczen iu  składu i użycia różnych  m ac lii n* 
uczn iow ie  in s ty tu tu  Ieom etrow  u trzym yw anego ź M o n a r­
szego skarbu z ło ż y li z nauk, k tó rych  się ueży li ехатсгі 
i  o ka żyw ili dokładn ie  i  p ięknie p rzez siebie rob ione m a p - 
p y  w  nauce rysunków  uczn iow ie  okazyw a li w zo ry  swoiey 
p a c y .  C e lu iący  w  nauce pop isyw a li się w  granych kon­
certach: nakoniec okazali dowmdy postępków  w sztukach 
g i.nn ac tyszn ych i X iąże  k u ra to r  oświadczał na е ха т ін а е к 
t r  w a ią cyc łl ciągle p rzez dni sżeść w ysokie ukontentow anie 
z znalezionego W każdy i i i  przedm iocie nauk znacznego pos­
tępku uczniów* znalazł, źe gorliw ość naUćzycielóW i uczniów 
W tak  k ró tk im  ćżasie ta k  d o jrz a łe  p rzyn io s ła  wspólnych 
trudów 7 owoce; D n ia  siódmego Zw iedził gab ine ty  fiz y c z n y , 
m ine ra log iczny , m um iz rna tyk i, obserwatorium  i  część B i ­
b lio te k i, W  odw iedzeniu ogrodu botanicznego rtow dza ło - 
śonego* został w łaśn ie  w  tym  cżasie w ie lk i Aloes k w i­

tnący. Nastąpiły potym publiczne ехатіпа: Profesor wymcN 
wy JP.- Słowacki zaczął posiedzenie od mowy, w k tó re j 
dowodź ł  źe najlepszy iest r  z odek upo w Szechnićnia i  u — 
gruntowania nauk w  dawaniu ich w iężyku narodowym. Pd 
Odbytych ехатшасіі* w izytator, tayny kónsyliarz 1 preześ 
komissyi sądowej edukacyjnej Czacki miał mdwę, pd 
którey rozdane zostały medale! medal z ło ty  w 5 kursie JP* 
rlrzebiatowskiemiij acćesit JP. Ignacemu Hrabi Platerowi? 
srebrne w d- ugim kursie z drugoletnich* ІР ; łan  Zagorski 
ó tizym ał m dał, JP; Rafał Mosaktiwskiaccesit. z pier— 
w szdittnich JP. Prankiszek Skomorowki medal* gdy równą 
żdatność okazali ІР  Dyomźy Bilski* Kalixt Bdrowski 1 Ióże f 
Czacki* los wy lągniony przyznał JP . Bilskiemu aćcessiti
W  ku si • p i rw s/.ym  drtigohdn ich  o trż y m a ł medal JP* M i ­
chał Skib iński* o accessit los ciągniony n iiędzy JP. R a fa ­
łem  S lro y tiu w  kurt. i N arcysem  P itsćh  m ailem , p ierwszem u te ii 
zaszczyt p rzyzna ł. Z  leom ctry i O n u fry  K re y tż  w z ią ł medal 
iSК» fcymonowdez B aży lian  w z ią ł accessit. W  c z w a r te j 
klassie zasczycony został medalem JP; S ta tiiłu w  P o ­
p ła w sk i, accessit w z ią ł JP. A u to  ni K a m iń s k i, in n i p o b ra li 
pochwalne lis ty  w  m iarę zasługi nayśtiroW iey żagłęb'cuey« 
Szanowny B  skup łuc  Л J X .  C ieć śzo wski m ia ł p ra w d z iw ie  
pasterską rn » ę i śp iew ał Ге D eum  w  przytom ndaći w ie lu  
zgrom adzonych gośći.

A  w iźacye;

Podaie się do poWsżechriey wiadomości; iż dnia S 
7hra 1809 Ги będzie iarmark na bydło i konie w mia­
steczku KurżeócU w powiecie wileyskini śytuowanerii

W  Sprawie 5,kredytorów 1 pretensorOw JJPPa K d -  
maualda i  B yg dy łacińskich małżonków ź powództwu za- 
p.sanego oświadczenia na exdywiźią w  magistracie Wileń! 
zaintentowauey; dekretem 18og maia 22 dn a wypadłym* 
dyllacyą comportationis et copiarum ż spraw naznaczają­
cym p stanowiono! wyprzedać wszelki majątek роШіешо- 
nyc.ii Jasińskich przez publiczną lieyta< yą na rzecz i. h k re * 
dytorow; i lak do lieytacy:, dworku tychże Jaśińskich w 
W i l i i  i e na Antokolu położonego ze Wszelką p Zyualcżdd- 
Scią tc.-mina zwy zaynie trzy; lszy (h 29, lu l i ł  ug, ds 
12, i 5ći d. 26 Augusta te raz 11 18og roku p źeźnaczd* 
ne zoskały, i dla czego wydać Awizacyą przeź gazety 
kraiową kuryera Litewski* go i osob io w druku dla roz­
bicia in circuitu miasta dla wiadomości tak o naźiiaczo- 
nycli terminach do publi< żnćy f  cytacyi dv\ orku Jasińskich 
na Antokolu leżącego* iako też o takowym Oświadczonym 
przeż lasińskich konkursie złożony ni po wsźystkicb wiO- 
rz y ѵісіі rzeczonych I  sińskich z Zastrzeżeniem iż niestawa- 
iący  w terminie następnym do óczewistey rozprawy, pd 
wyprzedaży maiątku lesińskich żaysć niaiąćey* kredy tor o wid 
tychże lasinskicli rzecz pretensyow swoich na zawsze 
iiłrarą  udeter minowa no; W s ku lek iakowegd dekretu sądtt 
Magistratu wileń: w7edle brzmienia dnego prztź tiinieyszą 
Awizacyą czyni się źawiad o mienie.- Takoż że lićytdcya 
dworku Iasińśkikh w terminach wyż oźnaczdnych po połua 
dniu od godziny drugiey do szóstej w mieyscu położenia 
On ego odbywać się będzie urząd do iakowegd dzieła na- 
żnacżdnyzawiadamia. Roku 1809 rTlca augusta drugiego dnia» 

Pisarz sądowy lózef POzldwicż:

Rząd Guberńśki Litewsko Grodzieński ogłasza ty rti5 
iżby chcący kupić browar skarbowy w mieście Grodnie 
W W JJ; Xiężom Grodzieńskiru Bonifratrom N aym i- 

łdsciwstey dafoWarty* a Rubli jedynaście tys;ęcy sto dwu­
dzieści i kópieiek tiżydziesćie p :ęć otaxOvvahy* iRwlli 
się W ten Rząd dó tai goW na terminy, pierwszy będącego 
ybra 1 6 drugi eOrundcm Ś5 i  trzeci pośledni Bbru 2 dtiia< 

RząddWy Sekretarz tytularSuwiet A lexander firtiitideW?

0 )



Doszło niźey piszącego się wiadomości z kuryera 
l i t t :  N ru 60 i 62 źe w mieys u win ney wdzięczności, 
okrywa częstokroć potwarz nieszłuszna niewinnych i  do­
brze rządzących się w społecznstwie ludzi, albowiem JW . 
Adam Hrabia P la ter Siar. lodkanski potrzebuiąc kredytu 
pieniędzy zawinił gotowizną u niźey podpisanego czer 
z łł:  5oo, na które w  roku niniejszym apr: 25 d. z te r­
minem opłaty w ru  1810 również apr: 2З d. z 7 pro­
centem in forma Iuris oblig wydał. Lecz kiedy znowu po- 
wturnie tenże Hrabia Plater udał się do niżey piszącego 
się, 11 Iu l i i prosząc gwałtownie o kredyt czer: z ił: 100 
za co ofiarował w miesiąc zapłacić czer: z łł: 200 niźey 
podpisany uwaźaiąc porywczość tak niesłusznego procentu 
niechciał daley kredytować, maiąc iuż pierwiey wydany 
oblig na czer: z łł: 5oo a barziey źe wprzódy dał się kon- 
demaować ultymarnie w sądzie ziemskim p lt  trockiego, 
gdzie decydowano z wskazami czer: z łł: 2000: dla nieraz 
wzmienionego, wówczas uięty niesprawiedliwym gniewem 
nielękał się rzeczony Hrabia okryć się niby nieostro­
żnością, źe niepoźyczaiąc czer: z łł: 5oo miał wydać an- 
tedatowany dokument, a dobrawszy plenipotenta W  O l­
szewskiego Kom: Słon: podał do kuryera o niewzięcie prze­
wodu przez nikogo, takowego obligu. Niźey podpisany 
вауnroczysciey to zapewnia źe iak czer: z łł: 5oo gotowizną 
zakredytował tak i  otrzymał na to sobie wydany sprawiedli­
wie oblig, a w dniach pierwszych Iu lii żadnego dokumentu 
niebrał, co zas do pierwszego in apryli kredytu czer złł: 
5oo i  ąato w) danego obligu, aż nadto zdolnym będzie JW . 
Platera o rzeczewistosci przekonać w sądzie grodzkim troc­
kim ; gdzie ieszcze przed podaniem przez Hrabi Platera 
do kuryera lit t :  o illość tey summy zapozwany został.

Gierszon Iochelowicz.

Magistratura powszechney opieki litewsko wileńska 
maią • w swoim zawiady waniu dopióro w gotowizuie summę 
lukacyyną rubli asygnacyinych 24.822 kopieiek 69 postano­
w iła  o tein uwiadomić publiczność tuteyszą gdyby życzący 
wziąsć rzeczone pieniądze na ublig ku procentowaniu, 
oka ał w powyższey rnagistraturze prawne dowody nie 
zawodną ewikcyą czyli bezpieczeństwo lokacyi dla tey 
summy stanowiąc w W ilnie 1809 roku, sierpnia 5 dnia.

Dom po zeszłym Stanisławie Krzywobłockim na Po­
hulance za Trocką Bramą położony z karczmą i  dalszą 
gospodarską budowlą i z obsźernjm placem iest do prze- 
dania na wieczność: kluby życzył onego nabyć niech się 
zgłosi dt> Adama Ruszczyca Rgnta sądu g łł: mieszkającego 
w kamienicy po tymże zeszłym Krzywobłockim  pod Ostrą 
bramą situm maiąeey.

W yszedł z druku katechizm, czyli krótszy wykład 
pacierza w początkach i  zasadach w iary i  moralności chrzę­
ści an.sk iey, śtosowaie do tego, co pospolicie i naymłodsi 
chrzesciauie na pamięć umieią: przez X. Gdańskiego S. 
T . D  w Jmp: Univr: profesora pisma S. Znayduie się 
u X X . Missionarzow* Cena groszy 20.

Jan K la tt z żoną mieszkaiący w domu Getza na ulicy 
niemieckiey Nro i 4 a rckomenduie się przeswietney publicz­
ności iako umieiący wszelkie z Włosow roboty mody parys- 
kiey npl pierścienie, sznurki, łańcuźki, tasiemki, ploty, ko­
kardy, na ozdobę głowy, na szyię, rękę, do zegarków 
medalionów: wszystko z włosow.

Na skutek dekretu oczewistego sądu głłgo 2 departa­
mentu guber gro !z w roku 1807 gbra 26 d nasłałego, taxę i 
exdywizyą maiętnosci Bukstowa, w pcie Słońim gubernii gro­
dz-, maiątkow Rudni, Szlahina, i W itcza w pcie rohaczew gu­
bernii mohilew położonych oraz wszelkiego po zesźłey W ik -  
to ry i Wierzeyskiey Podstoliney Parnaw pozostałego maiąt- 
ku przeznaczaiącego sąd taksatorsko exdywizorski na d l  5 
apryla 1809 w przepisanym Komplecie do maiętnosci Buk­
stowa zebrany, sądownictwo swoie rozpoczął, i w  porządku 
załatwienia tego co akcesorynemu przypadnieniu było w ła ­
ściwym, stosownie do regół wymienionego dekretu sądu głłgo 
maiętnoscie Bukstow Szlahin, Rudnia i Wftcze ze wszelkiemi 
ich przy należnościami, w admiuistracyą W W . Antoniemu 
Regentowi Ziemskiemu Słońim Pawłowi Asesorowi sądn 
głłgo Grodzień 1. Depar; i Feliksowi Starościcowi Kazi­

m ierzowi Szu mowie zoili! iako większość pretensyi maiącym; 
w administracyą z obowiązkiem wykajkulewania się z teyże 
administracyiney posessyi, oddał, inweptacyą i wym iar 
wyrażonych maiątkow przeznaczył, o ra i z posessyi dotych- 
czasowey majętności Bukaztowa na W  W . Szumowiczach, z 
posessyow zaś folwarków, Sslahina Rudni, na X7. W incentym 
Wierzeyskim równie iak na posessora h maiątku W itcza, 
akta kalkulacyi i weryfikacyi uznał, kol. ią kompurtacyą 
wszelkich dokumentów do sprawy posługujących, wyswie- 
caiących wszelki zeszłey \-Viktoryi Wierzeyskiey majątek, 
inwentarzow, listów podawczych, regestrów, wyswiecaiącycb 
ruchomość przy zaięciu Buksztowa uaydzioną na V V . 
Szumowiczach, podobnież na V. W incentym W ierzey­
skim, komportcyą wszelkich dokumentów na folwarki prze» 
niego dzierźane służących iuwentarzow regestrów, i wszel­
kich pism wykazuiących exystuiącą ruchomość w wyrażo­
nych folwarkach przy obięć u zabraną, i  wszelką w łas­
ność zeszłey W ik to ry i Wierzeyskiey, równie i  na pose- 
ssoraeh folwarku W itcza  - wszelkich ninieyszey sprawy 
tyczących się dokumentów, w  ostatku na wszystkich ogulnis 
tak stawaiących, iako i niestawaiących W ierzycielacli i  
Pretensorach do majątku z -szłey W ik to ry i z Turczynów 
Wierzeyskiey Podstol Parnaw, kompottccyą wszelkich 
obligow dekretów, i rozmaitego ty tu łu  dokumentów, ша- 
iątku teyże Wierzeyskiey tyczących się do kancelaryi sądu 
swoiego, lokacyą swoią w kaucdlaryi giodzkiey Słouira 
maiąeey, pod dokładnemi regestrami na d. iszy ybra 1 8 0 9  

pod przysięgą uznawszy: wolną komunikacją stronom wszy­
stkich komponowanych papierów za rewersami ostrzegł, do 
persystencyi całey kom po iticy i w kancellaryi, od terminu 
na skomponowanie przeznaczonego czas trzymiesięczny 
zamierzył; następnie w zystkich kredytorow i  Pretensorow 
do maiąLku zeszłey Wierzeyskiey adrytować W .  Szumo- 
wiczom dozwolił: po ułatwieniu czego Sąd taksaioisko ex- 
dywizorski sądy sWoie do cl. io  Febr 1810 odłożył. Gdyby 
zaś o tych wyrokach i postanow ieniach sądu taxalor >ko 
exdy wiz o takiego, każdego z interesujących potrzebna wia­
domość doszła, awizacyą w tey maieryt do gazet kraiowych. 
sankfc peterzburskiey i iitewskiey, dla Skrotney kolei 
podać kancelaryi swoiey zalecił: w  stosunku do czego 
Kaucellarya sądu taxatur exdyw,-zor przez uinieysze pismo 
Wyszczególniwszy, wszystkie sądn tego iuuykala ogłasza 
w  celu, aby te przez strony wykonanemi zostały, rówuie 
aby wszyscy W ierzyciele i  Pretensorowie do rnaiąiku ze­
szłey XX ik to iy i Wierzeyskiey na opisany termin dia ro z ­
prawy stawali gdyż na przypadek niestauuości, strata 
upadek pretensyi zakreślone— Dali Roku 1809 maia 12 Dnia

Tan i Katarzyna W oytkiewiczowie małżonkowie 
obywatele wileńscy, nabyli wiecznością dom z placem v Yiluie 

na u li y do kościoła S. Stefana prowadząney pod N rm  
1243 położony od Antoniego Szwaykiewicza, i  do pose- 
syi śwey ód daty dnia 21 mca maia r. t  obięłi. W  
pew ność iakowey wyprzedaży i swobodnośći domu, zosta­
w ił tenże Szwaykiewicz u nabywców z summy z nabycia 
wynikłey, z łł poi 25oo. na które Woylkiewiczowie wydali 
W dniu 20 maia roku idącego 1809 pod tytułem obligacyi- 
ny dokument z terminem rocznym do opłaty. A  gdy na 
takowę summę kredytorowie Antoniego Szwoykiewicza iedni 
areszta pozakładali, drudzy przewodzą konwikcie i  W o y t-  
kiewii za pozwami oraz obwieszczeniami obłożywszy tra— 
dycye sprowadzać uliłuią, zaś Szwaykiewicz niestaraiąc się 
oswobodzić iak obowiązał się dom W oytk ie  wieżom w y- 
byty, na większe uszkodzenie ich, w  nowe ieszcze długi 
wpada, dokument wydany od W oytk irw iezow  podstępnie ф 
pod publicznoscioą idąc przezastawic lub winnym względzie 
uwikłać przedsiębierze; żeby zatem nikt dokumentu rze­
czonego od W oytkiewiczow Szwaykiewiczowi wydanego 
nienabywał a oraz iżby publiczność o pozbyciu się przez 
Szwaykiewicza wyrazoney posessyi wiadomą była, niniey- 
sze ostrzeżenie Woytkiewiczowie do kuryera Litewskiego 
dla zamieszezenia, podali.

Słowo przeszłych 2 zaasadek M a y  i S z a c h y
S Z A R A D A

Pierwsza, pokarm dla ludzi, a druga litera,
W  każdym człeku to  W szystko zawsze się zaw iera,
W  wszystkim cnota,lub zbrodnia koniecznie przebywa,
W szys tko  stałey p rz y ia z n i fo rm u ie  ogniwa*


